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Ar mi u tangu w wrocie, 
aw ro n tac 

Nękana przez reżim kuomintangowski 6·milionowa ludność Szanghaju 
oczekuje z utęsknieniem bohaterskich wojsk wyzwoleńczych FRANCO:-Za ty h 200 mllionów dolarów będę mógł wspa 

niale mzbudować nowe obozy koncentracyjne i więśenia. 
NOWY JORK (PAP). - We Wojska ludowe przekroczy- ku północno-zachodniego, tzn. I miasta przez siły lud;owe, ko-

dlug n!epotwierdzonych dotąd ły już granicę tej prowincji : dąży do zajęcia Watosung, le-lrespondenci amerykanscy przy Stra1·k w zakładach Forda 
wiadomości, wojska ludowe za zajęły miasto Czungan, leżące żącego u ujścia rzeki Wbang- znają jednak, że ludność mia 
jęły Hankou, główny ośrodek w jej północnej częśc!. poo i kontrolującego dostęp sta bardziej boi S!ę broniącyc.~ ObJ ·ą1 100 tysięcy rObOtnikóW 
przemy~owy Chin central- Bezpośredni atak na Szanghaj do Szanghaju od morza, oraz jej wojsk Kuomintangu, mz 
nych w środkowym biegu od północnego zachodu i połu- do przecięc:a lotniczego kon- Arm!i Ludowej. DETROIT (PAP). W dzies'.ą. sprawy komi5j! arbitrażo.wej; 
Yang-Tse-Kiang. dniowego zachodu sta.le przy- taktu metropolii przez ~ajęcie LONDYN (PAP). _ Kwate- tym d'!liU strajku w zakładach jednocześnie Reuter w im:e~iu 
Pomyślnie rozwija się ofen- błera na sile. lotniska ~unghwa, leząc~o główna wojsk Kuomintan- Forda, który objął !OO tys. ro- związku zawodowego z.!ozył 

sywa Armii Ludowej w k:e- Ofensywa na Szanghaj z o- na połudmowy zachód od mia ra S h . d ł do bo "kó d kt Państwowe- Fordowi nowe propozycje W. 
nk '-·dn· hod · b t h k" k' · r a sta gu w zang aJu po a a tni w, yre_ or . _ sprawie zakończenia stra1'ku. ru u poiu iowo-wsc me- u yc :erun ow zmie z · . n•1"adomości, że oddziały rz<>- U ęd p - d t M wyb · • •• F ed stkun· d odc1"ęc1·a Wedł od h il k ·~ -~ go rz u osre me wa 1 e Powodem stra1·ku było "'""'1'ę"" go rzeza, w prowincJI u- prz e wszy o ug ~ nyc op~ • o- dowe wycofały się z Rwangtu '" "' 

kien. Szanghaju od morza z kierun- respondentow amerykansk1ch, i Nanziang - dwóch ważnych diaCji zaproponował Fordow: 1 szen:e wyzysku robotników 

Fałsze i kłamastwa prasy kapitallstyczne~ 
6-clomilłonowa ludność Szang miast, położonych w odległoś".:i prezesowi związku robotników przez przyspieszenie ruchomej 
haju, rządzona Jest terrorem kilku kilometrów na zachód przemysłu samoc~1odowego Wal taśmy montażowej w zakładach 

w wiadomościach o ZSRR i krajach demokracji ludowej przez reżim kuomintangowski. o:,:d:..;S::,:za:::,n;:;g:.;,h;,;;a;,;:.i,:u:;.. ________ te_r_o_w_i;__R..;..eu_t_e_ro_w_i,_;p_r_z_e_ka_za_.n_:e_F_o_r_d_a_. ----------
Doraźne egzekucje publiczne 
są na porządku dziennym. a 
rozbój uprawiany przez żoł­
nierzy nacjonalistycznych, ni­
gdy przedtem nie wyka.zują­
cych poszanowa.nia dla wla.sno 
ści obywa.tell, stal się usankcjo 

napiętnowane na plenarnej sesji Zgromadzenia ONZ 
l'LUSHING MEADOWS Pakistan, również nie podptsa-

(P AP). - W niedzielę o go. ły konwencji. 
dzinie 3 nad ranem plenarna Na nocnym posiedzeniu de. 
sesja Zgromadzenia N'arorl6w legat Polski dr. Suchy w;vgło­
Zjcdnoczonych, po całonocnl'j sił za~aduicze przemówienie, 
dyskusji, uchwaliła projekt kon precyzując zal'zuty przeciwko 
""encji o międzynarodowym projektowi konwencji. 
rrzekazywaniu wiadomości i o W toku dyikusji zabierali 
prawie do sprostowania. Za pro g!os również delegaci ZSRR, 
jcktem wypowiedziało się S.3 Czechoslo11Vacji, Ukrainy, Bia· 
delegatów, przeciwko - 6 w łurnsi i Jugosławii, którzy 
tym Polska. i ZSRR. stwierdzili, że ze względów za.-

Od głosowania wstrzymało sadniezych nie mogą. zaakeepto 
Ilię 13 delegatów, a 7 było nie. wae proponowanego tekstu kon 
cbecnych. weneji i cytowali liczne wy-

nowaną regułą. 

Nie odważając się napisać, 
że mieszkańcy Szanghaju ocze 
kują z utęsknien!em zajęcia 

Masowe zobowiązan~a robotników całego kraju 
na cześć li ·Kongresu Związków Zawodowych 
Wśród napływających maso ZAKŁADOW PRZEMYSŁ~- /gresowe ZAKŁADOW CHE• 

wo zobowiązań, podejmo~- WYCH podjęła szereg zobow~ą M:ICZNYCH W TARNOW• 
nych na cześć Kongresu Związ zań, które dadzą ponad 6 m:- SKICH GORACH. 
ków Zawodowych należy wy- lionów zł oszczędności. Poważne zobowiązania pod­
mienić niektóre: I Około 120 tys. zł oszezędno- jęli ROBOTNICY FABRYKI 
ZAŁOGA CHORZOWSKICH ści dadzą zobowiązania kon- PORCELANY ELEKTRO· 

TECHNICZNEJ „ZOFIOW-

Ila rozkaz mocodawców amerykańskich 
policja brytyjska pogwałciła międ~ynarodowe zasady prawa 

KA''. Przekroczą on:i w maju 
br. plan o 40 procent. 

Konweneja. będzie mogła pad.ki podawania przez praĄit 
b."~ ratyfikowana dopiero po kapitalistycznł fałszywych wia 
u !itwaleniu na na.etępnej sesji clomości o ZSRR i krajach de_ 
c~.;z konwencji o wolności in· mokracji ludowej. 

ROBOTNICY KAMIENIO• 
ŁOMOW w GŁuszycy nie­
zależnie od zobowiązań pro-

Oświ•dczenie przedstawiciela ambasady RP w Londynie na konferencji dukcyjnych postanowili zało-
prasowei w sprawie porwania z polskiego statku „Batory" - Gerhardta Eislera żyć przedszkole dla dzieci, o-

formacji. Z kryt.yką. konwencji wystą-

LONDYN (PAPf - Mimo bejmując statek w faktyczne po za pogwałcenie przyjętych mi'- raz wyremontować i uzupeł­
niedzieli, przeszło 40 dziennika siadanie i stosując przemoc fi d.zyna.rodowycb zasad prawa, po nić urządzenia śW:etlicowe. 

· · h zyczną, zwlekła pasażera ze rz"A1rn 1 praw człowieka. ZAŁOGA HUTY „KAROL„ z tego też powodu niedziel. pili również przedstawiciele 
na uchwała ma. znaczenie tylko Belgii, Chin, Indii, Pakistanu, 
teoretyczne, tymba.rdziej, że Argentyny i kilku innych 
według powszechnej opinii pa:d. państw, którzy jednak woleli 
stwa., które wstrzymały się od powstrzymać się od głosowa.­
głosowania., jak: Ohiny, Indie i nia. 

rzy \>rytyjskich i zagrarucznye ~~ zobowiązała się m. in. wyko-przybyło na. konferencję do im- st11.tku i z.a.brała go ze sobą. Rząd polski uważa. ten tncy- ć 1 
5 

· · d d · 
basady RP w Londynie, na któ ~ powyzszych wzglfdów - o- dent za. poważny i ambasada RP ~: ~a~ -mies1ęi::z;ny o ma 
rej radca Morski, w związku z świadczył radca M_orski - am w Londynie złoży ostry protest Fabrykom przemysłu gumo-
nprowadzeniem przemoc„ Ger- basa.da polska uwaza. postfpowa w Foreign Office wego przoduje słynny ,,SEM-
h:..rdta Eislera ze l!tatku pol- nie władz brytyjskich, którym · PERIT", którego załoga wypro 

Wystawa gazetek ściennych 
skiei;o „Ba.tory" złoT.ył oświad. towarzyszyli przedstawiciele rzą (SZCZEGóŁY PORWANIA EIS dukuje ponadplanowo wyroby 
czeme. du a.meryka:dskiego, za pogwałce LBRA PODAJEMY NA STRO. wartości 8,8 miln. zł, oraz przy 

Ra.dca Morski stwierdnł, że nie polskiej fla.gi pa:dstwowej, NIE 2_ej). gotuje fundamenty i urządze-
cieszy się duż-ym powodzeniem p~cja. brytyjska., kt6ra wkro n:a elektryczne dla urucho-

czyła. na. pokład statku, postawi w b w h d z N d mienia 2-ch nowych walcarek. Trwająca od dwóch dni wy-/ odsyła do działu koresponden la. strai przed Dim .s zewnątrz y ory na ęrrrzec o rrrom aro owerro GARBARNIA Nr 1 W KRA 
stawa gazetek ściennych w u tów i gazetek ściennych „Glo i zabrała .ze sobą przedstawicie 6 15 • 6 KOWIE wyprodukuje ponad 
Ion:e Spółdzielni Artystów-· su Robotniczego", który udzie u rzłdU Stanów Zjednoczonych Dotychczasowe wyniki przewiduiq całkowite plan 4 ty.s. kg towaru, oczyści 
Plastyków (Piotrkowska 102), la stałej, fachowej pomocy re- - pozbawiła. kapitana. statku, zwycięstwo Frontu ludowego i zakonserwuje nieczynne do-
zwrócila powszechną uwagę daktorom gazetek ściennych. jego oficerów i reprezentantów tychczas maszyny, oraz przc--
robotniczej publiczności łódz- W dniu wczorajszym szereg rządu polskiego swobody ru- BUDAPESZT (PAP) W nie- bywają się w jak najwięk- prowadzi remont narzędzi w 
kiej. W sobotę i n:edzielę Wy- redaktorów gazetek śc iennych chów, oraz uniemożliwiła ka.pi.. dzielę, 15 bm. naród węgier- szym porządku j, że nie zano- ośrodku maszynowym wsi N'e 
stawę zwiedziło powyżej 800 zwróciło się z zapytaniem, tanowi -konn•ie rozk~·u rz"-- k" d _,_ , t _ _,_ gowiec. . · .. „ ...... - ... s i po raz trze<:i o z"""oncze- owano ani j„,_,111ego wypadku osób. Wsród zwiedzających wi czy mozna jeszcze teraz, w du polskiego op~zczenia brytyj n;a Wo]lll· Y poszedł do urn wy Poważne zobowiązan:a o cha 
dzimy robotnice i robotników, czasie trwania Wystawy, u- skich wód terytona.lnych bez wy naruszenia spokoju. rakterze socjalnym podjęli 
młodzież szkolną : akademie- mieścić na n.:ej nowe gazetki. dania Eislera borczych, by wybrać posłów Pierwszych oficjalnych wy- PRACOWNICY SŁUŻBY 
ką, żołnierzy i oficerów Woj- Między innymi z takimi py- · do nowego Zgromadzenia Na:- ników należy spodziewać się ZDROWIA, którzy utworzyli 
ska Polskiego. taniami zwrócili s:ę przedsta- Gdy kapitan statku „Batory" fundusz dla sierot po robotni-
Zwiedzający długo zatrzy- wiciele Spółdzielni Pracy „Dom ornz przedstawieiele rządu pol- rodowego. w późnych godzinach wieczor kach, ofiarowali dla najuboż-

mują się nad poszczególnymi Modelowy" i pracownicy Stra Fkiego odm6wili wydania Eisle Pierwszy komunikat Węgier nych. sz)•ch robotników około t.000 
gazetkami, studiują zamiesz- ży Pożarnej. Otrzymali odpo- ra wysłannik ambasady amery skiego Ministerstwa Spraw Już jednak dotychczasowy protez, podjęli szereg zobowi'ł 

· h t k ł · w 1·edz' pozytywną Pon· · kańskicJ· za Z!!'Oda_ oficerów po. • k · · k" d h czone w n :c ar y u y, czynią . . 1ewaz - Wewnętrznych 0 przebiegu !)rzebieg wYborów wróży zde- zan w za res1e op:e i na c 'l 
uwagi nad piękną i pomysło- rozmiary sali nie pozwoliły na licji brytyjskiej pozwolił sobie . d . t I d rymi i udzielania pomocv sa -
wą formą graficzną niektó- wystawienie wszystkich gaze- na pogróżki pod adresem przed wyborow stwier za, ze na e- cy owane zwycięstwo Frontu nitarno-Iekarskiej ludności 
rych gazetek. tek, Wystawa będzie w cz;;1sie stawieieli polskich, przebywają. renie całego kraju wybory od Ludowego. wiejskiej. 
Wśród rozmów, prowadzo- trwania częśc:owo zmieniana cyeh na wodach terytorialnych 

nych przez odwiedzających i ciągle uzupełniana. Zatem Wielkiej Brytanii. G#o~ uczciueqo haplana„. 
Wy.stawę robotników fabryk zespoły redakcyjne, które do- Władze pol.skie, Die zwraca.. 
łódzkich , słychać często u- tychczas nie zgłosiły swoich jąc uwagi na te pogróżki nie 
wag:: gazetek, winny to uczynić jak uznały brytyjskiego nakazu are 

- Dlaczejfo w nasze; fabry- najszybciej. sztowania Eislera., opierając sit 
ce nie ma gazetki śc:ennej? W:elu zwiedzających wpisu- na tej pOdstawie, że Eisler jest 

I widać, że robotnicy Ci po- je do specjalnej księgi wysta- uchodźcą politycznym posiadają, 
stanowili pójść w ślady swo- wowej swoje uwagi zarówno cym zgodnie ze .zwyczajami mię 
ich towarzyszy z innych fa- o całości Wystawy, jak i o po dzynarodowymi prawo do azylu 
bryk, skoro na mieiscu zasy- szczególnych gazetkach. Licz- i opieki pod polską flagą pań­
pują pytaniami dyżurująceg'J ne są wypow:edzl, podkreśla- &twowt. 
na Wystawie przedstawiciela jące estetyczną szatę graficz­
Redakcji „Głosu Robotnicze- na gazetek. Nie brak jednak Jurysdykcja państwowa nad 
go": również uwag krytycznych wodami terytorialnymi nie upo-

- Z ilu osób winien składać pod adresem niektórych zespo ważnia danego kraju clo żąda.-
się zespół redakcyjny? łów redakcyjnych: treść arty- nia ekstradycji, lub aresztowa.. 

- Skąd czerpie s'.ę fundu- kułów jest zbyt ogólnikowa, nia osoby, znajdującej się na 
.sze na papier, farby itd.? mało konkretna. mało zwią- pokładzie obcego statku, w eelu 
Dyżurny udziela na miejscu zana z tematyką fabryki, na wydania jej innemu państwu. 

wyjaśnień, najczęściej jednak terenie której gazetka jest wy Wobec tei;o, że Eisler nie popeł 
dawana. nił żadnego przestępstwa wobec 

Komunikat 
Uwaga! Słuchacze kursu dla 
Korespondentów fabryM:nych 
i Redaktorów Ra?.etek śdl'n-

nych! 
D2iś o g'.>dz. 17-tej wykład 

„Historia c!z'.e,1llikarstwa i 
prasy". 

Godz. 19-ta - seminar'.um z 
·wykładu „Historia WKP\0) 
rozdział V". 
Obecność obowiązkowa 

Wydz. Propagandy ł:.K PZPR 
i Redakcja „Głosu Robotn." 

• 

. Jeden ze zwiedzających słn prawa brytyjskiego, ani w i·a­
sznie pisze, że artykuły do ~a ff.ach jurysdykcji sądów brytyj 
zetk'. winny pisać nie tylko sk.ich, policja brytyjska nie mia 
2-3 osoby z ze~łu redakcyj li!. prawa ingerencJi w jego spra 
nego, lecz jak najw'.ększa ilość wie. 
robotników i pracowników da 
ne~o zakładu ,pracy. 

Na dziś i jutro załogi szer~­
gu fabryk łódzkich zapowie­
działy wyc'eczki zbiorowe ro­
botników, pragnących na Wy 
stawie porównać swoje gazet 
ki ścienne z gazetkami. wyd%1-
wanymi w innych z.<>kładach 
pracy. 

Przedstawiciele polscy i kap1 
tan statku, działając na mocy 
;wego niC'zaprze<'zalr>e![o prawa, 
dołożyli wszelkich wysiłków, 
aby nie dop śeic do uprowadze 
uia Eislera pruz policję brytyj 
ską, której towarzyszyli przedsta 
\Vieiele rządu amerykańskiego. 

Mimo to policja brytyjska. o-

"Jako Polak i syn chłopski idę razem z ludem" 
- oświadcza ksiądz Stefan Dobrzański 

„Głos Wielkopolski" z dnia 
16 maja. 1949 roku zamieszcza 
wypowiedź proboszcza. para.fil 
Niemaszchleba w gminie Wało­
wice, pow. Gubin, na tema.t ure 
gulowania stosunków między 
Patistwem a Kościołem. W liście 
tym czytamy: 

„Coraz częściej czytam w ga 
zetach, że księża - patrioci 
wypowi:..dają. się za stanowis. 
kiem rządu w sprawie uregulo 
wania stosunków między Pań­
stwem a Kościołem. Są to księ­
ża wyrośli z ludu. Ja jestem 
synem chłopskim, a ojciec mój 
miał 10 morgowe gospodarstwo. 
Kiedy po latach uciążliwej wal 
ki o naukę zostałem księdzem, 
całe moje życie poświęciłem 
sprawie ludu. 

Od 25 lat jestem księdzem. 
Przed wojną. byłem wikarym w 
wiosce Wierehomla koło Są.eza. 
dz;si"j jestem proboszczem w 
parn.fii Niemaszchleba, pow. Gu 
bin. 

01,serwuję życie i widzę, że 
r.nsze Państwo umożliwia coraz 

więcej zdobycie oświaty szero· 
kim rzeszom obywateli, że budu 
je eoraz więcej szkół, że zmierza 
my d.> dubrPbytu. Moim celem 
jest również l"Zw6j naszej oj· 
czyzny . 

Z uznaniem powitałem inicja 
tywll rzq.du, zdążającą. do unor 
mownnia st.o~unków między 
Patbtwem a Koś'!iołem. Jako 
kapłan uważam, że Kościół ma 
swoje zadania 1fo wypełnienia 
w pogłębieniu wiary, a nie jak 
to c~asem. się_ niestety zdarza, 
w mieszanm się do polityki . 

Nie od dzisiaj cieszy mnie 
fakt, że w Polsce władza nale 
ży do ludu. 

Z całą. wsią Łomnicą. - Zdr6j, 
koło Są.cza, jak jeden mąż wzię 
liśmy udział w Referendum Lu 
dowym. 

W tym roku dzień 1 Maja ob 
ch~dzili moi parafianie, jako 
święto pracy - święto pokoju. 
Uważałem, że było moim o. 

bowiązkiem, jako Polaka. i ksi~ 
ił?.A... w7.i11.6 udział w uroczystoś· 

I 

cinch 1 Majowych, iść razem z 
moim ludem. 

Są.dzę, że wielu ks~ży, maj:ie 
na względzie dobro Polski i 
Kościoła, dos1.ło tak, jak ja do 
wniosku, że oświadczenie rządu 
w sprawie uregulowania bto ... 
sunków ruięd·q Pań~twcm a Ko 
śc lołem stanowi . tozsądną. pod 
stawę porozumienia, tym bar. 
dziej, że, jak widzę rząd prze­
strzega praw i swobody pra~­
tyk religijnych. 

:lly, księża, najlepiej wyp~ł­
nimy swe zadania, wychowu· 
jąc wiernych w duchu prawdzi 
wej moralności chrześcijańskiej 
wi.ywająe ich, jako duszpaste 
rze do eoraz większego wkła­
du w cizitło odbudowy naszej 
zniszcztine~ przez wojnę oj czy z 
ny. Kładąc: kres niepotrzebnym 
~pc ·cm J nir· mieszając S;f do 
spraw państwowyeh i polit:vki 
- wzmaeniamy Polskę . 

(-) Ks. Stefa.n Dobrzański 
proboszcz parafii Niemasz. 
chleba gm. Wałowice, pow. 

Gubl" 

., 
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Kongres Związków Zawodowych - mobilizacją mas pracujących Naród chiński 
u progu zwyciąstwa 

do dalszeRo wzmożenia produkcji i polepszenia warunków materialnych i ku!turarnych klasy robotmczej 
Wywiad z przewodniczqcym KCZZ tow. Aleksandrem Burskim 

Chiny przeżyw-11ją. wielkie 
dni. Na Rzerokim froncill n& 
'loludnie oti rzeki Jang - Tae­
l{i•mg Chifi~ka .Armia Ludowa 
rozwija generalną ofensyw~, 
która. ma ńa celu wyzwolenie 
całego terytorium kraju. 

' Przewodnlr:rry KCZZ, Aleksander Burski udzielił pn:ed­
iltawkielowi PAP, red. Stanisławowi Lewandowskiemu, wy­
w!a.tlu o P"~cach przygotowawczych do Kongrt'SU Zwią:i­
ków Z11~·r,:Gwych, który 1 czerwca br. rC?;}>OCznie obrady w 
auli PQl!tcchnlki Warszawskiej, 

złożone zobowiązania wykazu 
ją ogromną różnorodność za­
równo form, jak i dz"edzin. 
Wielu z tych zobowiązań nie 
można przel:czyć na pienią­
dze. Produkcyjne - łatwe do 
przeliczenia przekroczyły 
już sumę 1 miliarda 200 m1:n. 
7.ł. W tym wbowiąwnia hut­
ników wynoszą ok. 175 m ln. 
zł, metalowców ok. 60 miln. zł 
- górn'.ków ponad 50 miln. zł: 
Wyróżniają s'.ę również kole­
jarze, włókniarze, pracownicy 
przemysłu cukrown·czego o­
raz przemysłu spożywczego. 

- Jakie są Jeszc7,e braki w 
akcji przedkongresowej? 

- Braki te są jeszcze dosyń 
liczne. O '.le szeroką falę zo­
bowiązań przedkongresowych 
zawdzięczamy niespożytej ini­
cjatywie szerokich mas pracu 
jących, to poszczególne ogni­
wa związkowe n:e podążają za 
organizacyjnym ujęciem tej 
akcji i nadaniem jej właściwe 
go kierunku. 

- Jakie zagadnienia. wysu- Władze związkowe na nie-
nęły się na czoło prac przygo- których szczeblach zan'.edbui1 
towawczych do Kongresu tę akcję, zamiast po)l;lębiać ją 
Związków Zawodowych? i rqzwijać. Do taki ch ogn :w 

- Ponieważ prace przygo- związkowych należą m. in. 
towawc'le poprzeóziły zebrania Zw. Zawodowy Transporto\~­

ców, OKZZ - Szczecin i War władz związkowych wszyst-
kich stopni od plenum KCZZ, szawska Rada zw:ązków Za-

wodowych . poprzez zarządy główne 
OKZZ, PRZZ, aż do r:id za- Wywodzi się to z n·edosta-
kladowych i zarządów kół tecznej jeszcze aktywności o­
związkowych, na których oma gnisk kierowniczych i wymag1. 

zmiany stylu i metod pracy. 
w :ano dorobek pracy, dlatego, N'.edociągn ' ęcia pracy związ.k; 
obok podsumowania dotychcza we.i szczególnie widoczne są w 
E;owych sukcesów dość jaskra 
wo zarysowały s1ę liczne nie- takich zagadnieniach, jak ak-
domagania dotychczasowej pra cja socjalna, warunki bezpie­
cy związkowej. Nic więc dziw czeństwa i higieny pracy, stala 
nego, że przygotowania do Kon kontrola norm technicznych „_ 
gresu odbywały się pod ha- raz W:ążące się z tym zagad­

nienia płac. 
słem lepszego : intensywniej- Niedostateczna jest również. 
szego, aniżeh dotąd wykonywa pomimo bardzo licznych 1 war 
nia swych naczelnych zadań. tościowych kursów szk;ilenio­
Dążeniem naszym jest bowiem 
zmobilizować cały polski ruch wych i akcji kulturalno-ośw'.a 
zawodowy. skupiający obecnie towych. praca nad podnosze-

niem wyrobienia polityczn0g0 
przeszło 3.5 mil'.ona członków, i społecznego 3 i pół milionn­
zorganizowanych w 31 jednoli 
tych związkach zawodowych, wej masy związkowców. 
do gruntownego rozważenia - Czy KCZZ opraeowala 
dotychczasowej pracy, jej o- program da.l1111ej pracy, aby n­
s iągnięć i jej braków. sunąć istniejące niedociągnię-

cia? 
Tym samym na czoło prac _ Wspomnę tu tylko 0 jed-

przygotowawczych wysunęły nym, ważnym odcinku. JedniJ 
się zagadnien:a mobilizacil cześnie z przygotowaniami 
mas pracujących do dalsze~.:> przedkongresowymi twl)rzymy 
wzmożenia produkcjj, troski 0 podstawowe ogniwa organiza­
ciągłe polepsz.anie warunków cyjne w ruchu zawodowym -
matenalnych i kulturalnych grupy związkowe. Grupy te. 
klasy robotniczej. wreszc'.e dal utworzone bezpośrednio w za 
szego podnoszenia świadoma- kładach pracy, z mężami za•1-
ści politycznej mas związkv- fan:a na czele, w dużym stop-
wychW której z tych dz'edzln mu - jeśli potrafimy należy­
osiągnięto już obecnie nanep- cie nimi pokierować-uspraw-

nią naszą dotychczasową pra­sze rezultaty? cę, a co najważniejsze. powią 
- Najlepsze rezultaty uzy- żą szerokie masy zw!ązkow­

skano dz'.eki szerokiej fali po ców z ogniwami kierowniczy­
dejmowanych zobowiązań mi l zbliżą aparat zwlązkowv 
przedkongresowych w dziedzi do spraw i potrzeb szerokich 
nie mobilizacji mas pracują- rzesz zv.r:'.ązkowców. 
cych do dalszego wzmożenia Ponadto Komitet Organiza-
produkcji. cyjnv Kongresu Związków Z;; 
Ogółem ponad 1.600 przem;; wodowych rozpoczyna w dniu 

słowych zakładó"!" pracy w ca 15 bm. dru~i etap masowe} 
łym kraju oraz 123 majątki akcji zebrań przedkongreso­
rolne podjęły zobowiązan:n wych Na zebraniach tych, o 
dla uczczenia Kongresu ZW:ąz !charrikterze masówek. powin­
ków Zawodowych. Dotychczas n:v być przed:vskutowane 
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Daleko od Moskwy 
- Jakoś to urządzimy, niepotrzebnie się niepokoisz. 

W ostateczności damy do kołchozu innego człowieka, 
już Załkind to urządzi - kusił Beridze, gdyż Karpow 
ogromnie mu przypadł do serca. · 

- Nie jest to jednakże taka prosta sprawa, powta­
rzam raz jeszcze. 

Karpow odwrócił się do Beridzego, a w jego głosie 
brzmiały nuty żalu. 

- Los mój jest mocno związany z kołchozem, ko­
rzenie zapuszczone są głęboko. Mam tam rodzinę -
żonę, dwie córki, starego ojca. Mężczyzn w kołchozie jest 
mało, a plan do wykonania duży. Poza tym ludzie są 
do mnie ogromnie przywiązani, nikt mi nie wybaczy, 
jeśli odejdę - ani ludzie, ani rodzina nie zapomni mi 
tego. Słyszałe~ przecież, jak przyjaciele moi wszyscv ra­
zem powstali. gdy tylko o tvm napomknąłeś? 

Aleksemu zrobiło się żal Karpowa i postanowił od­
~•rócić uwa!:{ę Jerzego Dawidowicza na inne sprawy. 
Lecz ten sam wyczuł. że rvbakowi jest ciężko prowadzić 
tę rozmowę i umilkł Karpow poże~n:;i.ł sie. schyl;ł 
w pokłonie niemal de pasa i odszedł. 

wszystkie poruszone wy7.e.l za ' wyhorc7.a dc.>l~ga.tów n" Kon- granicznych, 1''z.lał ten będrle 
gadnienia. Delegac! wybrani gns. J:>.k można ocenić tę bardzo szeroki. Muszę pod­
na Kongres mają obowiązek kampanię? kreśEć, że Kongres nasz wy­
brać jak najbardziej aktywny - Niewątpliwie masy związ wołał ogromne zainteresowa­
udział w tych zebraniach. kowców wybrały wśród ok. nie, o czym mogłem przek.:i­
Muszą interesować się probie I.OOO delegatów przedstawi- nać się w rozmowie z czlon­
mami i potrzebami daner;.:> cielstwo, reprezentujące we kami delegacji zagranicznych, 
terenu ! danego zakładu pra- właściwy sposób układ pol!- które były na Kongresie 
cy. Chcemy. aby delegaci przy tyczny i i;połecz.ny pol~kiego WCSPS (Radz'eckich Związ­
wieźli na Kongres całą pro- ruchu zRworloweiro. Poza człon ków Zawodowych). O zainte­
blematykę tych zebrań. Aby kami PZPR. SD, SP. SL i resowaniu tym świadczy fakt. 
w ten sposób uzyskali mate- PSL, szeroko reprezentowani że na Kongres przybędzie se -
riały, które przed~tawlone na :;ą wśród delegatów bezp:irtyi kretarz generalny SFZZ -
Kongresie dadzą właściwy n- ni. L'cz.ni są również wśród Louis SaillRnt, przybQdą przej 
braz potrzeb m::is pracujących . delegatów prTOdown'.cy pra- stawiciele radZ.:eckich związ­
Te masowe zebrania przed- cy. Obok robotników przemy- ków zawodowych. Francję re­
kongresowe n ·e będij obeim1J- ,;łu i robotników rolnych, są prezent.Jwać będą czolowi dziJ 
wały jednorazowo całej z::ilo- pracownicy administracj i, pro łacze CGT, · - Frachon, Du­
gi. Odbywać s'.ę one będą fesorowie. inżynierowie i lite- chat, Duguet. Ponadto wpły­
również oddziałami. grupami raci. nęły już zgłoszenia delegacji 
i zespołami. Niewątpliwie ak- - Ja.k za.powiada się ud'lial związków zawodowych Cze­
cja ta uwpełn i brak: istnie- w Kon·gresle przedstawicieli chosłowacji. Bułgarii, Repu-
jące w kampanii przygotowaw ruchu zawodowego. innych blikańsk'.ej Hiszpan'!. Szwe-
czej do Kongresu. krajów? cji, F inlandii, wolnych me-

- Wiemy z prasy, że zakoń- - Jak wyn"ka z dotychcza- \mieckich związków zawodo-
czona już zm<tała ka.ml>ania sowych z.głoszeń delegacji za- wych FDGP i Izraela. 

Gangsterski napad na polski statek pasażerski 
Gerhordt Eisler porwany z ,,Batorego" przez agentów Scotland Yardu 

SOUTHAMPION (PAP). - Urzędnicy Scotland Yardu, d ·Ja po'sk'ch czterej uzbrojeni ofi<:e 
la.iąc z rozkazu władz ame ·y:.ań~k · ch - mlmo licznych prntl•- rowie Scotland Yardu nlcoczekj 
stów po~skich władz konsuhrny eh zaaresztowali l ściągnęli w wanie 1 w sposób b"'.l'.alny 
brutalny sposób z pokładu traMatlantyku po!skieg°' ,,Batory" - schwycili Eislera za ręce · no­
manegn antyfaszystę nlem•'!ri. :ego Gerhardta Eislera, udająre- gi, ściągnęli go z mostku kapl­
go $lę do Lipska, gdzie miał objąć katedrę na tamtejszv'll Łańskiego : zrzuci '! do stojącej 
uniwersytec·e. Polski statak pasażerski stał się widownią nie.- obok statku szalupy. 
slychanle brutalnej napak•. n'e m~jącej preceeensu w hhtor I LO'.'/DYN (PAP). - Korers· 
prawa międzynarodowego ; .,,., rsktego. pondent PAP dowiaduje się, 

że prześladowania Eislera pr zez 
S'lan faktyczny tego n·e3ly- wo1uje się do wladz polskic;i 1J władze USA wyp l ywaJą ! fak-

c'11anego post ępku władz 'Wf v J· opiekę. t · od · I I · · 
Przedstawiciel Scotland Yar- u, ze mowi on z ozen ~3 ze-

ski<:h, podlegaiący<:h rząd,wt nań pr d osławioną kom ·i;ją 
·abourzystowskiemu, pr:1.e'1sfa du przedstawił nakaz aresztowa zb d i zde . ł 1 • . t . ry nia E'slera, wydany przez miej a an a na a nosc1 an yarp~ • 
wia się n<istępująco: s<:awy sąd Southampton o;i.:;rty kańskiej. Na tej podstawi~ sąd 

Na sta tku lin!; Gdyn'a - A.- na akcie oskarżenia wnie;:io- amerykański skazał Eislera, 'na 
meryi<a - „Batory ', utrzvrnu 1~ · k E' 1 i nego dz 'alacza robotniczeg'> 1 nym przeciw 0 1~ erow or7ez antyfa~zystowskic·!!O u :hod~c„ cym regularną komunika<:~~ z ł d k 'sk· pod pre „ • w a ze amery an e · ~iemiec 'n't'erowski<:h na karę Nowym Jorkiem stwie"jz<:>:io tekstem złożenia fałszywych · t w · ~ więzienia za „obrazę Koni!., re-po opuszczenm por u no OJ~,· zeznań. Powołuiąc się na ame- su". 
skiego obecność pasażera h~z rykańsko . angie ' ską umowę o . t 1 .; · 
b'ietu. Pasażerem tym okanl ekstradycji, oficer Scotland 'far E·sl<?r &kazany zos a r wn:ez 
się znany działacz antyfa5r.y- d d ł od k t , 'k za „wykroczenia paszportowe''. 

u zażą a api ana ~.a u Wykroczenie to polegałoJ na stowsk: Gerhardt Eisler. Eisler wydania Eislera. 
uiścił opl atę za b:'et ! oświad· Obecny przy tym przeds'ni tym, że Eisler zwracaj;ic się o 
cza1·a.c, że iest uchodźcą ;nli- 1 k 1 t 1 RP wydanie mu wizy amerykań-cle onsu .a u genera nego skie1· w czasie uc'eczki p.·1ed tycznym. odwołał się do wiadt k' ·k «en~j · kons'.l arne· i 1erowni a„ ~ 1 · J h•llerowcamf z Franc11· w roku 
Polskich o op:e-k„. Sta tek . B::.· S th m t n z ·eml„v·k' • w r>U a P 0 - , J • ·' ' 1940 ni1> poda/, ie 1·es~ czlon-tory" w drodze do Kooe'1!1.'!~i - d t J) z· e E <.IN i.>-' na osw1a czy : • 1-"' • kiem parli' komuni-slycrnej. ze wzgtędu na pośp' ech, soow:.r sażerem, pey;ia<lającym w~i:ny 1 · 
dowany koniecznością d\>':la'k-:.- bilet uprawn iający go do p•ze- Gdyby tak uczyni. to jak w:a-
wego re icu z Kopenhaqi do · d d Gd 2) · ·~ · domo - nie mógłby wy jer ha· ,~ Jaz u o yni. ze zna ·,'.JjC z Fraoc .1·1· 1· wpadlby w r""e hi-
Hawru - zatrzymał się w l)(l)e · t tk TV\lskim ply'11c ~m ...-się na s a u .- ~ • tlerowców. 
głośc! 8 mil od portu South~m od p 1 ką b~nderą 3) że Fi P 0 s Q • ' J • Nad'TI 'enić na'ei'y, ie E'~:er 
pton i jednej mili od brzegu. na s'er. jako antyfaszy<;tows'( u- od trzec·,, lat czyni bezskutE'<'z· 
woda~11 te;ytorialnvch J"''; '.'i- chod 'c nnl'tvczny zwroc· 'I się , , z a .-~ 1 , · ne ;;tarania o uzyskanie ze;wo-sk'<:h, dla wyl2dowania oas .iź'!· pros·b op1'ekę \ z oowvi. z 'l 0 . ; · leni<i d.i wvjazd z USA fo '.°-lll'-
rów . szych powodów me zo~lan.,• wy miec. crdzie _ iak pod~reśl,'-

Urzędni<:y Scotland Yar'1.1 w danv wl2dzom innego krn 1u pragnie„ przyczyn ' ć się swa pra 
towarzystw:e swego mOl~)dJ•V Wówczas _wy.slannlk am.basa cą do demokrafv·rncil kra i•i 
cy w. osobie przedstaw ~l~I~ dy amerykansk eJ począł wnra N JORK (PAP) K )re~­
amb.asady am:rykańskiej w ~ Jn ża~ przedstawlc;elom ;-;1a<11 pol pondent „New York Hera:d' Tri 
dym; przybyli na, pok.la<l „6~:o sk 1<:h: W pewne j <",1w.t. - ak bune" przeprowadził telefnn:.:z­
rego · i przesłucha i E1sle~a. t- • .5 podaje ~uter -. w toku rorrr10 n'e wvwi;;W z rzennik em [)e­
ry ponownie siw erdzlł, ze oj-\ wy z przedstaw1c1e!am1 w1adz parta men tu Sprawied JwC'ści. 

-~ -· ··-„-· __...._.,._.......,..._ '= który oświadczył mu, iż iakkol Zwyc ęskie walki w"ek Brytyjczycy rile są o'Jowią 

W dniu 20 kwietnia Chiflska. 
Armia Ludowa. rozpoczęła. ope. 
racje maj:;,ce na celu sforsowar 
nie Jang _ Tse. Okazało się, 

że t. zw. „ol>rona Jang • Tse'', 
o której tyle krzyczeli kuomin­
tangowcy, okazała się bluffe1n. 

Coprnwdn, dowództwo kuo­
rnintangow~kie liczyło na te, 
żr z<lołn pokrz~·żownć operacje 
Ludowej Armii Ch\n przy po­
mocy marynarki wojennej im­
perinli~t6w, której w tym celu 
pozwolono wjechać na wody 
Jang.Tse. Jednakże próba in­
terwencji angicl ~kich okrętciw 
wojennych - łodzi „Arne· 
t by~t·', krążownika. „London'' 
oraz kilku liniowcól~, które 
miały prze~zkodzić Armii Lułlo 
wcj w Hfor8owaniu rzeki, przy­
brała dla marynarki angiel-
~kiej bardzo opłakany obrót. 
r mperialistom an gie la kim po· 
kazano, że na zaw8ze już 
•kończyły i<ię czasy ich pano­
<zenia się w Chinach i be1kar· 
r : e~o ostrzeliwania miast ehiu­
~k.ich. 

W trzy dni po rozpoczęciu 
działań Armia Ludowa Chin 
zajęła Nankin, ską.d uciekł 
rząd kuomintangowski. 

W ciągu na~tępnych szesna­
~ tu diłi zaj~to wszystkie punk­
ty położone w czoworoboku 
?\ankin - Nnnczang - Han­
r?.ou - Szanghaj oraz rozgro­
miono 12 z ogólnej iloścj 18-lu 
Rrmii CZllng. Kai-Szeka, które 
hroniły t~go rejonu. 

Oddziały Armii Ludowej 
t'hin za,jęly Han - Czou i znaj. 
duj~ 'się ne. przedmieściach 
Szanghaju Qraz Nan-Czangu 
<tolicy prowincji Tsie.n. Tsi. 

Ostateczny rozkład kuomin­
ti;ng-owskiej machiny wojennej 
i administracyjnej staje slę 
rr.ktem coraz bardziPj oczywi­
•tym. Cz'iŚC TZ'!dU kuomintan. 
::ow"kiP::;o uciekła do Kantonu, 
a rhnga - bardziej ,.przewidu­
jąca'' - na Formozę. Tutaj­
c~n ng - Kai - Szek zawczasu 
przeniósł cały skarb pań~twa, 
pozbawiwszy rząd kuomintan­
;owRki w~zelkieh §ro.elków n11-
wet na utrzymacie kursu „zło­
t~go juanie.'' i „srebrnego jua 
1ia" -- nowej waluty Chm 
kuomintangowskich. 
Całe +- ·rinm południa kra 

ju obją.ł potężny ruch ludowy, 
który świarkzy, że phmy re11k· 
•·;:on;•t0". URiłującyrh przek. 
-7tałcić połu<iniowe Chinv w 
,twierdzę'' imperializmu ' nie 

ri?·te ~ą. funta kh k '"'· 
Imperialitici i ich sługusi w 

·sobie r""lirjoni•t<iw k•:omin. 
ta.ngowsktch ponieśli w Chinach 
·alkowite bankructwo. Z każ-k . J .• d k t el zan' na podstawie anglo-111°ry gret ~e armu em\? ra }łClO kańskte 1 umowy o ekshdvcji 

do are5ztowa11ia Eislera. to ied !.nn dnfom zbliża 8ię triumf 
nak .. Departament ma naj?.ie'ę. ·statecrnego zwyciP,stwa iłc>mo. 

BUKARESZT (PAP). - Jak I sa-Janina-Kalpaki jednost­
donos1 agencja Elefteri Ellada . I ki demokrat~czne, z:ntszczyły 
oddziały greckiej armii demo- 13 samochodo~ c_ęzarowych 
kratycznej, walczące w rejon :e 'ze sprzętem woiennym 

. . Na obszarze Tessalli. od-
gor Gram~os , ~t.r~ymuią w działy kawalerii i piechoty de 
dalszym ciągu :n · ~iat~e w, mokratycznej podjęły ser'.ę 
swym ręku i ustaw1czme ata- j kontrataków przeciwko wzmo 
kuią przeciwnllrn. cnionym ostatnio jednos1kom 

W Epine na drodze Preve- monarcho-faszystowskim. 

Silin obficie dokładał do pieca. Apetycznie zapach­
niało smażonym mięsem. - to rozgrzały się ustawione 
na piecu puszki z konserwami. 

- A więc siadajmy dokoła! - wesoło zaproponował 
Beridze. 

Zaponiniał jak gdyby o Karpowie i serdecznie czę­
stował Kowszowa i Silina naprędce przygotowaną ko­
lacją. Wypili po szklaneczce, jedynie Aleksy iakoś dłu­
go się namyślał. zanim odważył się przełknąć płyn. go­
rący jak ogień. Z'lkąsili ciepłymi konserwami i rybą , 
którą pomocnik Silina nałowił w przerębli przed bura­
nem 

- Cóż to, Aleksy Mikołajewiczu, wc1ąz na drzwi 
spoglądasz? - zapytał Beridze widząc. że Kowszow 
odrywa się od jedzenia. 

- Karpow bezustannie stoi mi przed oczyma - nie­
chętnie odp&rł Alek!'y. - Jak to dziwnie bywa na świe­
cle: spotkaliśmy dobrego cz~owieka, który zrobił nam 
kolosalną przysługę - na pewno największą, iaka mo­
że okazać towarzysz towarzvszowi w nieszczęściu Prze­
cież sprowadził nas prawie z tamtego świata. t odszedl 
fak lekko i zwyczajnie! Odszedł niewiarlomo drik;id 
i może już się więcej nir ~i1otkamy A myśmy iuż za­
pomnieli o nim po chwili. 

- Dlaczego: zapomnieliśmv? Jestem pewien. ie przyj­
dzie do nas na budowę - odezwał się Beridze. który na 
swój sposób wytłumaczy] sobie słowa Alekse~o 

lż . to UC7.yn · ą". ·;ratyezn..-rh sił narodu chiń-
• • • <kiego. Z pftłkolonialnego pań· 

N. JORK IPAPl. - Polk;al•twa feud!ljnPgo. roznzi?ranego 
amerykańska aresztowała ;Jr'~ebv 1v ciągu całego stulecia przez 
wająca jeszcze w Stanach Z1ed 1rnpieżców imrieriaJistyczn:vch, 
nocz<-nych 7.o'le Cierhard';i E:- r.hin;v Hają się nie?.awi;łvm, 
slera i osadziła ją na E.' \is ;l·dnolitym 1 ~ilnym państ~en:. 
lslan<l. ludowo • demokrat~·~znym, 

Silin także zrozumiał Aleksego po swojema 
- U nas tutaj ludzie pomagają sobie wzajemnie. Bo 

inaczej nie można: bez stosunków koleżeńskich praca 
nie pójdzie i sam przepadniesz! Ludzi tu niewielu 
a przyroda jest taka, że stwarza poważne sytuacje. Ry~ 
bak zrobił swoje i poszedł. To zwykła rzecz. Wie. że 
jeśli i jemu pn:ydarzy się nieszczęście - towarzysze nie 
pozostawią go bez pomocy. I ja, na przykład: wiem. że 
Szmelew nie pozostawi mnie bez pomocy. 

Traktorzysta znów zaczął się denerwować. 
- W Nowińsku powiedzieliście mi. towarzyszu Kow­

szow: „Gdy dojdziesz do cieśniny, uważaj. że ustanowi­
łeś rekord. .Jeszcze nie było wypadku, ażeby traktor 
rrzebywał taką przestrzeń zimą przez bezdroża" Omal 
nie zachorowałem. kiedy musialem się zatrzymać tu 
z powodu wypadku i burzy! Ot. i rekord! - pomyślalem 
sobie. Ale nie wątpcie - ja i tak do cieśninv dojadę! 

- Wcale o tym nie wątpię! - powiedział Ale~sy. 
- Zabierzcie się przyjaciele, do jedzenia. - za~ę-

cał Beridze. trzymając na ostrzu noża kawałek mięsa 
' energiczni„ pracując szcz~kami. 

Po kolacji łnżvninowie ułożyli sie do spoczvnku: Be­
rid7.e, na dole Aleksy nad nim Silin obtacŻał coś na 
tokarni i wvpytywał !!łównego inżyniera o nowiny 
z frontu Nie było go iedn;ik czvm uC'ieszyć. tak że Si­
lin. nie wstydząc się swoich uczuć, cieżko wzdychał, jak 
gdyby zachłystując się. 



Krm ·' · str. I -
Z życia partii 

Uwaga! Uczestnicy kursu aa 
)Do kształceniowego I 

W dniu 17 bm. o godz. 17.00 
W Centralnej Szkole PZPR, 
ut Ko!lci11szk.i '.i.5, odbędzie Ai~ 
c;gólnP zebra me wszptkich 
uczestnik6w kur~o samoki<ztał­
eeniowe~o, na ktńrvm referat 
na temat: „Po~zątki polskiPgo 
ruchn robotniczego'' wygooin 
KiPrnwnik DziRłu ~aukowego 
Centr 8zk. PZPR. tow. Berl~r. 

Wspaniały dar d li załogi PZPB Nr 5 Budowa gmachu 
Biblioteki Mie!skiei 

dobiega końca 

Biblioteka złożona z 1138 tomów - wręczona została uroczyście Budowa nowego gmachu Bi· 
blioteki Miejskiej przy zbiegu 
ulic Kopernika i Gdańskięj jest 

dla Was w drod:ze do tego lep już na ukońezeniu . 
. robotnikom „bawełnianej piqtki" 

Wnhec ważno~ri 11praw ober_ 
ność nczestnikńw kursu jest 
bezwz~lędnie obowiązkowa. 
Wydzł Propa.g., Oświaty i 

E.ult. KŁ PZPR. 

UWAGA! Tel'rnin z dnia 13 
bm. zo~tał przPsunięty na dz. 
17 bm. na godz. 17.00. 

UW AGA" studenci wydziału ma 
1ematyczno - przyrodniczego 

członkowie PZPR. 

N'.ecodzienną uroczystość' v.rzmku oderwać od tajemnl-
przeżywali w sobotę robotnicy czych winieiek ks'.a.ż;ek o tre­
PZPB Nr 5. Ogromna sala ści przyrodniczej lub astrono­
świetlićy wypełniła s·ę tłu- m'cznej. 
mem starszych pracowników „Literatura będzie służyła 
i młodzieży, która z ciekawo- milionom, dziesiątkom milio­
ścią oglądała rozłożone na efe 
ktownych sto'.skach książ.'d. nów ludzi pracy, którzy sta.-
1.138 tomów otrzymały zakła- nowią kwiat kraju, jego siłę, 
dy „bawełn:anej piątki" w da jego przyszłość" - oto słowa 
rze od Związków Zawodo- Leni.na - przemawiające z u­
wych. mieszczonego nad sto'.skiem 

Na ten cenny dar składają transparentu, które miały tu 
się arcydzieła literatury świa- swoją głęboką wymowę i 
towej, utwory wspólczesnyc!1 treść. 
pfaarzy, dzieła popularno- Na specjalny charakter uro 
naukowe i kompletna b'.blio- czystości zwrócił uwagę w 
teczka marksi.<;towska. Ks'ąż- swo'm pn:emówieniu członek 
ki te ozdobione barwną i arty Zarządu Głównego Związku 
styczną szatą graficzną nęciły Zawodowego Włókn'iarzy tow. 

Zebranie przewidziane na J"O oczy W'Szystk •ch zebranych. Marczak. który wspomniał o 
niedzinłek Hi.go bm. odbędzie ZatrzymYWaly się ciekawe t:vm. jak'.e wiekowe zaniedba­
Ilię w §rorię IS-go hm. o tPj ~a spojn:en'.a na grubych tomach nia mamy na polu kulturalno­
mej porz<> w lokalu stołówki utworów Mickiewicza, na ct·r.ic oświatowym, jak wielki wyst-
K •• o_m_.i_t.et_u __ L_6_a_z1'_-,_· c_g_o_. _____ 1_a.;.c;.;h_M~a~rk;;;;.:;,sa~,~i.:;n.:;n::,i...:;n;:ie.:;_.:;m;,;;o~gli łok mus 'my włożyć, aby kraj 

Loricuch oliar 
nasz postawić w rzędzie przo­
dujących narodów świata. 
Mówca podkreślił, że rząd Pol 
ski Ludowej· za naczelne ha­
sło postaW:ł sobie wallcę z na akcię „Oświaty, Ksiqiki i Prasy" 

Na wezwanie kol. Zawadzkiego 
1.000 7.ł. wpłaca ob. Dąbrow&ld Jó­
zef i wzywa kol. kol Sokola !sklep 
bławatny PSS) 1 Pietrzyńską (sklep 
bławatny PSS) . · 

Ob. ob. Graczyk, Rapinski I 
Gawryszak wpłacają 1.000 zł. i wzy 
wają ob. ob. Dołoszyńskiego H„ 
Dudzinską A„ Siemiatycką A„ Sin 
czaka E„ Górski.ego B„ Przybysza 
Z„ Puchalską M, Jarząbek Z .. Kos­
trzewsk.i~o Z„ i Dolatę M 

Na wezwanie przewodnic~ego 
Zw. La.~v. Oddz. III Wełna ob. Ja· 
łow'<:?ckiego Stanisława wpłacam 
zł !OOO. 

i Kier. Wydz. Personalnego Państw ciemnotą, z analfabetyzmem. 
Przed•ięb ·Baza Rem=towo Rnpows7.echnianie kultury 
Montażowa przy CZPW ob. Elia- i ośw'aty wśród najszerszyrh 
sika H Więckowski mas nasze~o kraju - to nasze 

W odpowiedzi na wezwanie tow hasło. Dążeniem nai;zym jest. 
Stebnika Mieczysława wplacil aby we w!Zystkich świetlicach 
1.000 zł. SobolewslcJi Marian - były bibliotek: i czytelnie, a­
wzywając do łańcucha ofiar na by powstawały kółka samo­
Fundusz „Tygodnia Oświaty, Książ kształceniowe, które ułatwiać 
ki i Prasy: dyr. Petrykowskiego będą czytanie i 0 prRcowame 
Czesława, dyr. Gumińskiego Alek- przeczytanych ks'.ążek.-„,Var 
sandra, kler. Balcerka Kazimierza. tość tej biblioleki powinna być 
kier. Trojanowskiego Stanisława i mierzona nie tym, ile książek 
kier. Krawczyka Leona. kto pneczyta, a.le jak je prre­

W odpowiedzi na wezwanie Dy- e7yta, jak dl'lece przyswoi so­
rektora Przemysłu Jedwabniczo - ble ich treść, ,lak rozmawia o 

Wzywam do wpłaty Dyr. Adm Galant<'ryjnego ob. Markiewicza nic'h ze swymi towarzysZlłml. 

wodnikiem Waszym w przy­
szłej pracy, w dążeniu do lep­
szej i szczęśliwszej pn:yszło­
ści". 
Następn:e zabrał głos I-szy 

sekretarz Dzielnicy Staromiej 
sklej tow. Wypych, zwracając 
uwagę na ogromną rolę książ­
ki w życiu państwa ludowego. 
„Książka daje nam świado­

mość 'ego, do czego dą.żymr 
i o co walc.:r,ymy. Im będzie­
my mą.dr.rejs.i i im więcej wie 
dzy bedziemy posiadać. tym 
szybciej zbudujemy Polskę 
przyszłości, Polskę Socjali­
styczną. Dlatego życzę Wam, 
a.by książki, które dziś otny­
mujede, były drogowskazem 

szego jutra". Przeprowadza się jeRzcze nie-
Za wspaniały dar podzięko- które instalacje oraz wykańcza 

wał w !mieniu załogi I-szy se- się fronton gmarhu. Po usunię­
kretarz Podstawowej Organi- ciu płotu wzed budynkiem zało 
zacji Partyjnej tow. Trzeciak, żony tu zostanie trawnik. 
który oświadczył, że aktyw Gmach biblioteki mR b;«ć wy 
partyjny dołoży wszelkich sta kończony całkowjcie do dnia 1 
rań, aby książki te w naJszer- sierpnia. rrzenoszenie książek 
szym zakresie doia.rły do mas trwać będzie pn.ez sierpień, & 

pracujących, aby rozbudzić około I września mtRtąpi otvrar 
wśród robotników zaintereso- cie biblioteki w nowym gma.· 
wanie dla książki. n 

Serdeczne podziękowame c Nu. h'bl' t k b d · aJ' 
Zwiazkom Zawodowvm złożvł owa .i . io e a <: zie n . -
dyrektor naczelny Pawełczyk, nc.wocześnieJszą ~e~o rodzaJ~ 
przedstawiciel ZMP tow. Bruc I rlacó~~ą. w Pol~ce 1, Jedna z DRJ 

oraz tow. Pawlakowa. bardz1eJ nowoczesn~ eh w Euro-
H. Sam. pie. 

Hold pamięci bojowniczki o wolność 
Uroczysta akademia w Teatrze Wojska Potskiego dla 

uczczenia towarzyszki Niutv Te telbaum-Wandy 
W dniu wczorajszym w Te- dział w walce z okupant~m hi· Mirski przewodnicząĆy 

atrze Wojska Po'slłiego w Lo· t'erowsk'm w Warszawie. WKZ w Lodzi - po czym prze 
dzi odbyta się uroczysta akade Akademia połączona by'~ z mówienia o życiu I czynach 
mia dla uezczenia pamięci ied- uroczystością nadania i nit-nia N' uty Teitelba~m wygłosili ob. 
nej i najbardz'ej ofiarnych po· Niuty Teitelbaum - św el ·icy Grzegorz Smoar-przew. Centr. 
stac1 po:skiego ruc'tJU rewolu- ml'Odz1eży szkolnej przy \'!~je· Kom. żydów w Pols<:e i kpt. 
cyjnego - towarzyszki Niuty wódzkim Komitecie Zydowsl:im Jerzy Duracz wspóHowa· 
Teilelbaum. która pod pseudoni w Lodzi. rzysz akcji bojowych towarzysz 
mem „Wand.a" brała czynny u- Akadem'ę zagaił tow. red. ki Wandy, który mówił o Jej 

Łódzka rozgłośnia nada dziś 
reportaż dźwiękowy z wystawy 

e:azetek ściennvch 

nieustras10nej odwadu w ak· 
cjach J>rzeciw okupantowi i o 
jej męczeńsk'ej śmierci z rąk 
gestapo, 

Dziś, o godzinie 16,45 na Sciennych w Łodtl", 
dany będzie przez rozgłośnię I O te.i nader interesu ią-0ej 
łódzką Polskiego Radia re- kulturalnej impr:>zie pisze-
port.aż dfw;ękowy pt.: my na. str. 1-s:rej. 
„Pienvsza Wystawa Gazetek - Handl PZPW Nr. 36 ob. Hole- Stanisława wpłacam zł. I.OOO i Wlen,ę - mówił d?le.f tow. 

greh~ra Tarleuna, Dyr. Adm - wzywam do łańcucha ofiar dyr. ob MarC't,<i.k - że ta biblioteka, 

Handl. PZPW Nr. 31 ob Frenkla, Szczepańsk.1ego M11ria'lla z PZP.IG którą \\'~m dziś ofia.n1.Jemy, Tr' awn=k·· pod ochroną 
Kier. Wydz. FinanS<'lwe!Jn PZPW Nr 8 dyr. oh. Bojanowskiego Izy- oobudzł \\'asze T,11.Jnteresawa- a 
Nr. 37 oh Ji;-r/rzl"kzaka Czecl„wa dora z PF i W „Pierwsza" w Ru· nla, otworzy Wam oozy na 

W części arty.stycznej akade· 
mij A:eksander Tarski wykonał 
E!iude A-rnoll (rewolucyjną) 

Chopi~a, a uczniowie s~kół 
RTPD : wychowankowie Domu 
Dziecka w Hę'enówku recyto­
wali wiersze i odtworzyli sze· 
reg pleśni, in5cen'zacji tań· 
ców ludowych. 

H. Rud. 

Kier. Wydz. Finansowego PZPW dzie Pabianick:iicj. wiele drtyrhe7:ll" Wam n'e- dozorCÓ W domowy eh 
Nr. 36 ob. Korczvń. ską Halinę N kl S h ~ I si 
---------~------------a_wr_o_c __ . _ _;.zmi.nyc rzeczy, „.an e ę prze 3 miln. złotych wydaje corocz zieleni dozorc6w domowych, po-

Po.1i#h i ,,, ... ~-ieżq11n now;P--rzu , nie Zarząd MiPjski na zakup btanowił powierzyć im po raz 
1u'""''"'""""""""'"•uu.„„,„„„„„„„„,„.„„„„„„„„,„„0110 „„n„„„„.„„.„.„,„„„ •. ~. nai;ion tra,vy, którą zasie,va się pierwszy V( tym roku plcl~gna 

O IL ł A • b • d " d • • n11. u lirach i plarach miasta. Nie ej(' rabatów ulicznych na posz_ KO o „ tysięcy o IG ow z1enn§e ~~ety. ludność nie s~a~uje raba· rzególn_YCh odcinkach, podlegają 
d • tow 1 depcze trawniki, dozorcy I rych pieczy dozorców. Otrzyma-

wy awać będzie Gospoda Ludowa w ogrodzie letnim mR domów ńlało interl"~ują ~ię Jji;. oni za to pewną opłatę, a 
W miłym ogródku. przylegajpodołać tym trudnośc'.om i za · d . d .- · .. 1stancm zirlcni w mieście. Za- 1oprócz tego przew;dziane są. spe 

jąc~ do „G~pody Ludowej", dowolić gości. s~~~ :"';;1~z~~~~~~opio~ie~; rząćd MiPjski i:irllgnąc za!knótercs~ I cjalne premie z?' n~jb1 ar~ziej sta 

Ofiary 
12.500.- zł. na siewty po pole­

głych w walce z okupantem wpły 
nęło od robotników Panstwowych 
Zakladów Przyborów Tkackich i 
Wyrobów Metalowych w Łodzi, 

uL Strzelców Kaniowskich 65-67. 
Kwotę tę załoga uzyskała, ' jako 
premię wygraną w wyścigu pracy 
między zakładami w ramach Dyrek 

trwaJą obeome ożyw'.one prfl- Mówiąc już 0 gościach, nle popielniczki umieszczone prze 1~a utrzymamcm trawm w i ranne utrzymanie zie em. 
~ przygcrtvwawc7.e do otwar- można P<>minąć milczeniem c'eż na każdym stole. Tym- ---------------------------
c1a letniego loka.lu. pewnej sprawy. Zdarza się czę czasem okazuje !;ię, że niektó- Nasi lhorespondenci labrącz~I Pi§Z~ 

cji Branżowej. 

Od ulicy Daszyński„go wi- sto, że ktoś po z.Jedreniu obla- rzy wolą strząsać pop.iół na po w p 
dać już wyniki tej pracy. Po- du n:e wychodzi. 'a zajmuje dlogę, czy też na obrus. Odbi- zorowa stoło' wka ZPB Nr 6 
SZl!'rzono wejścfo do „ogródka" nadal godz.inami miejsce przy ja się to na wyglądz.ie „Gospo 
l odmalowano front. Wewnątrz stoliku, czytając gazetę lub dy". Wprawdzie obrusy zmie- Sprawa stołówki przy PZPH W ten sposób został pomyśl- 1 Wkróke w laki sarn sposób 
odśw'eża s'.ę i malui<:! muszlę paląc papierosa. Nie powinno niane są dwa razy dzjenn'c. ~r 6 dlu1Zi czas była prob:e- nie rozwiązany nie ty!ko p;o- zorganizu;emy stołówkę na od. 
dla orkiestry, oc'.i1aw1·a wer"n s'ę tego czynić 'w porze wy- ale przy tak.'m stani'e rzeczy m n1 · ro ' a·n m O · ni bi d · 1 A" 

n • e me zw.ąz Y · sie em zbiorowego wyżywicn : a, a z:a.e „ . 
dy. a nawet stoliki i krznsła. dnwania obiadów, gdyż wsku- nie moga zachowac' długo 1n· si·"~ był ·ee y na z · · 1e ,.y a n1 z n . amia jednocześnie prob;cm higieny. i 
Ur7.ądzono parkiet dla t<ińcz"- t<.'k tego muszą crckać :nni. swej świeżości. Warto. bv. po- · · ho · 

,, ry ponownego Jej uruc m1e· s prawności obsługi pny puda· 
cych (wieczorami będzie ta A już paląc papierosa - na mv. śleli o tym stali' klienci · b'ł i b k · t 

1 ma roz ; y s ę o ra zam ere- waniu obiadów. 
dancini;). C'i:ało by pamiętać o tym, że „Gospody Ludowej". SW · t 

B. Mycka 
korespondent fab:yczny 

PZPB Nr 6 sowama ze s rony p~acowm· Na eży lu zaznacz yć, że obia 
Obccn'.e przygotowuje ~ ę ków. którzy stracili zaufdn ie 

budyneczek, gdzie miekić się Co usłysz'-'my nrzez rad.·o~. do poprzedniej dz •a '.a'.n.:i ś c ! ~to- dy PSS w zupełności zaspoka,a z kl d k . I 
br.<i.;ie bar. Jest to inowacja, „ ~ łówki. ją wymagania pracown:ków - a a ąp1e owy 
wprowadzona przez Dyrekcję Hallo! Polskie Radio Lód~ 2~ .58 (I,) Om6wienie progm- Ak•yw P'•• lyjny, +ada zak 'ad<> ł ~k pod wzg!~dcm jakości obta. 
,_,e:ospody" - bnr, w ~tórYJl? Program - ·· ''i'cji na poniecl?Ja- mn na jntro. 23.00 o~tatni<' wa ; dyrekcja, nie dały je<lriak dów. !a~ ł obfilc.ści oraz - co 
J\1Z od 10-tej rano będz;1e mJ:i: lek dnin 16 maja 1949 r wiRdomośC'i. 23,10 .Muzvka ro- p k · na)'.va zn1c1ue - ceny. Obiad z 

· · d · ' z.i wygrane. oszu Ując wy;- dwóch dań kosztu,•e bowiem ty! 
na spo7.ywac ania na gorąco. 11 An Audyc,ja dla klas młod- ~ ażn11.. 23,50 Program na dziC'ii kia z sytuacj znalazły je w za ko 85 zl. 
Wydav~1anie obiadów popu- ~~:vch .P· t.: Dzirje jedne.i n1~tępn~' 24 OO Koncert ży<'zE'ń. warciu umowy na otwarcie sto . , 

larnych .1 klubowych odbyw::ić p10Renln" _ audycja słowno . O.Hi (L ) Zakoń~zPnie 1rnd.1·<'ji 1 lówki fabrycznej z Po wszec', inąl . ~:rkn :e wyg 1 ąda teraz nasza 
s . ę będz:e w ogródku. V.: obec muzyczna. 11,57 Sygnał cza~u Tiymn. Spóldzieln i ą Spożywr ów. I ~to .owka. S!o '. y biało nak ryte, 
nym lokalu c~ynna bGdZle zwy ; hr,jnnł 7. Wieży .Mariackiej. li!IP!!NIFrJIW•mia•l•lllll!l!llmm•ml'B!l!l!m'!mmmilll:lll'll.ll!.!!l!'IDllJ!•• obsługa ubrana w białe fartu· 
kła ;c!'taurac1a. . . . I !? . o.~ Winnomo~ci południowe. chy szybko i uprzejmie obsługu 

Przygotowano tez mieJsca 12.1.3 1\Juz,vka. 12,20 Audycja c E N 1 RA LA TE K s l y L tł A je p-aco wników. W czasie obia 
na werandach na wypad<ek de dla w~i. 12,50 .. Z na~zrch pic·ś- du gra radio stwarz a .iąc na s . > 
s7.czu . " ni•' . H,20 Skrzvnka PCK łówce m;iy, niemal rodzinny na. 
O~_ród „Gospody Ludowej l:J.:JO l\ltm-ka ohiado~ l ·t OO prowadzi strój. W takich warun~ach 

przy ul. !'rucze, otwarty 
będzie w C7erwcu rb. 

bed7.Je IRdniejszy i bardziej e- \ 11 r1vcJ·a z , N : 1. P . . 1 wyprzedaż konfekcji w w~branym asortymencie przerwa ob: ad owa .J·est napraw· 
t t · d „ ' · "· anrzycici o - h ZNIŻONYCH! 

s e ~cznie urz.ą zony"" ruz za ~ldrh. 14.15 Koncert K<>list.ów. po cenac dę wyp,1czynkicm. A. 

czas w .dawneJ. „1'.voli · 14.nn (L) Konrnnikatv. 15,00 Sprzedaż odbywa się: w specjalnych punktach sprzedaży -------------..:.. ____ ..;.;,;,.,.._ 

Mieszkańc y południowej dziel­
nicy miasta z niecierpliwością o­
czekuJą na otwarcie Mie1skie~o 
Zakładu Kąpielowego przy ul. 
l<rucze.1 11. W początkach czer· 
wca zakl11d będzie .JUŻ uruch0-
miony. Do tego bowiem cza3u 
ukończone zosli!ną roboty, zwią­
zane 7 lainsłalowaniem nowcg0 
kolia i ~7ęściowym remontem 
urząd zeli ogrzewających . 

Przec:~tna. ilo~c wyda wa- .,T'r~·rł, Fimotana-w 125-tą. ror1, detalicmej w lodzi: j 
nych ~z1enni~ obiadów latem, nicę urodzin i li5-tą zgonu kom ł TKALNIA RĘCZNA 

JN;.t;. ZBIGNIEW KOLASZYNSKI wynosić. będz.ie trzy do ezte- poz:vtora". 15,20 (ł,) Aktual- Skrep Nr 9 - przy ulicy Kościelne ·1 6 .f 
rcch ~ySięcy.. . . nośei MdzkiP. 15,30 „Hallo ' 

nych ob 'adów wymaga odpo- r: : y po.,,ac an .a. Zwiększenie llosm wydawa- mlodr.i fizvr " - er ] k ' Sklep Nr 18 przy ul. Zamenhofa 11 ł 
. d . zk 1 15,4,J L~kka mnzvkR fortep1a_ Ski N 20 I 

w:le n~ twys ojondegok perso- now11 16,o:; „W~llin z niewi- ep r przy u • Kil'ńskrego 135 ---
ne u. J ym są e na pewne>. 1 • 1 · " Ski I 
trudności. Już obecnie szkoli 1 

ZIO ny.n wrogic.m -pogacfan ep spec a ny - przy ul. Kqtnej 3-5 

Lódź, 11-go Listopada 102 

Się personel aby mógł podo- kA. l6,15 AudyrJa PoW8z. Do_ 
łać pracy z ~hwllą, gdy zwięk rn;w rr:owRr~wyrh ." Jll,:łO (f,:' Ubra.._nia męskie i eh opięce 
szy się frekwencja w Gospo- . , t. ~lomuRzko - audycJ11. spo69Iiie m„skre 
dzie". " Rłow no - m11r.vczna dla ddr,~i .., 
zarząd „Gospody Ludowej" Rtarszych. 16,45 (Ł). „Pierwsza t1brania caigowe i robocze 

czyni wszelk;e starania, aby wyRt'.1,";11 gazl'tck !lc1cnnych w spodnie robocze 
...;---~~-- f,oif z1 -rep. dźw. 17,00 D>'icn- kombinezony robocze 

nik popolwlniowy. 17,15 „Fol-
klor węgier~ki". 18,00 Anrh•_ PJaszc7e meskie wiosenne 
c,iR dla kobiet.". 1 ,15 Aud

0

v· Płaszcze da.mskie wiosenne 
W dniu d.dsiej~zym 

ją. n11••ęp11jąre llpteki 

rja dl11. wojRka p. t. „Obława i' 
dyżuru- - ~hichow. 18,40 Muzyka roz- Sukienki damskie (kretonowe i wełniane 

rywkowa. 18,45 TLgi Dziennik W najlepS7')'m gatunku) 
Piotrkowska 11!5 Ch!}dzyń 

11ka, , ·arntowic7a 6 - Głu­
chowi<ki , Rz~ow~ka 147 - Ko­
wal~ki, śrótiruiej~ka 21 -Mal. 
cuw~ki, K11rolew~ka 47 - 811. 
nicka, Limanow~kiego 80 -
StokłO'WRki, Napiórkow•kie.e:o 
41 - Barto!zek. 

popoiudniowy. 19,00 ,,Wsze!!hn. Kostiumy damskie (wełniane) 
Radiowa". J!l,20 Festivnl .Mu spódniczki damskie 
r.yki Ludow1>j 21 ,00 Dziennik 
wiecz. 21,30 Muz~'ka_ 21.40 Wiatrówki wełniane (w dobrym gatunku) 
„Daleko od Moskwy" - 2A-my Bielizna: koszule damskie 
odcinPk. 22,00 „Na dobranoc" I k 
1tr& SPkstet P. R. 22,45 (Ł) ic:ałesoD'V d ur;:ie i rótkie 891 
„'l.'vdzień snortu łódzkiei;ro''. 

Techniczna Obsługa Rolnictwa P. P. 
Zarząd Centralny: Łódź, Al. Kościuszki Nr. 46. 

zatrudni natychmiast w Łodzi i w miastach woje­
wódzkich: 

l. Księgowych bilansistów na kierownicze stano-
wiska, 

2. Księgowych 

ktorów, 
bilansistów na stanowiska instru-

3. Księgowych bilansistów na stanowiska inspek­
torów. 

4. Księgowych specjalistów od kosztów wła­
snych. 

Warunki do omówienie.. 

Zgłoszenia należv kierować do Wydziału Personal-
-:i ego. 
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PAŃSTWOWY TEATR 
WOJSKA POLSKIEGO 
w Łodzi, ul. Jaracza. 27 Lłl IG 9 &li (D:IBUUI ID 
Dziś o godz 15-ej „Pies 

~grodnika" Lope de Vegi. 
Wszystkie miejaca. sprzedane. 
Passe - partout nieważne. 

O godz. 19.15 „Młoda Gwar. 
i:lia" A. Fadiejewa. Porywają­
ca ideologia utwor~, jego dyna 
1dczny r ealizm znajdują. tchną. 
cy prawdą. wyraz w wykonaniu 
młodzieży ak•orsldcj . Rc:i:yseria 
Ludwika Rene. Dekoracje Jó· 
zefa. Rachwalsldego. 

n I 1· . .. g· [h Nar dOWJ[h Zwyciężczynie i zwycięzcy 
uH ~le e tmlDH[Je W nuJe~a 11 11 Du 11« :eg;,~:0::~~tc~d»~i::~~~at~~r:u~;:~::.~~l) 

lód.ź wyłoniła iui swoją reprezenłacię na bieg woiewódzki . 1:32,1, 2) Sadura (Szk. 32) 1:33 ,8, 3l Ma~eker (VII Gimn.J 
1:34,7_ 

. Na stadionie t.KS Włókniarza panował 
wczoraj ruch już od wczesnych godzin 
rannych. Najważniejszą imprezą - jakle 
się na nim odbyły - były „Biegi Narodo­
we", które wyłonić miały reprezentację ł..o 
dzl do następnych ,,Biegów Narordowych'' 

sek. wysoki, dobrze zbudow?.ny W grup:e dziewcząt od 18 
chłopak odsadzając się na me- · k IX 

do 19 lat: 1) Rymkie\vicz (XIV 
Gimn.) 1:33,4, 3) Uznańska . 
lat : 1) Głażewska (Zw. Zryw) 
1:38,1, 3) Kupsik (Llc. Ped.) 

cie da~eko, od swoic',1 kolegów. Gimn.) 1:31,8, 2) Stasia ( 
W grupie kobiet ponad 20 

W drugim b·egu byliśmy wszy- 1:35, 2) Dobrzytlliak (Spójnia) 
scy św~dkami zaciętej )uż wal l:4l,1. 
ki pomięd~y d\voma mikrusami w grupie chłopców od 18 do 19 lat (1000 m): 1) Bilecki. 
na ostatn:ch niemal metrac~ (XI Gimn.) 2:54, 2) Walczak (Il P. G. H.) 2:57,4, 3) Kowal­
~rzed met~, w trakc~e ~tóreJ ski (XXI Gimn.) 2:57,7. 

organizowanych już na szczeblu woje­
wódzk•m. 

TEATR KAMERALNY 
DOMU t;OŁNIERZA 

ul. Dasz~kiego 34. 
Dziś i codziennie o godzinie 

19.15 sztuka. S'ewarta 
GWIAZDA STEVENSONA". 

Na starcie wczorajszego „Biegu Naro­
dowego" stanęło 252 zawodniczek i zawod 
n~ków, którzy przeszli pierwszą el•m'.na­
cję w dniu 8 maja. 

Jeden z mch P?tknął się 1 ut~1 w drugim biegu: 1) Pa"sikowski (VIII Gimn.) 2:51, 2) So­
cił nawet d~u~ie,. z?awałoby się bala (III Gimn.) 2:51,4, 3) ner binis (ŁKS Włókniarz) 2:54,1: 
murowane JUZ m1eJS<'.e- w grupie mężczyzn ponad 20 lat (3000 m): 1. Dychto (WOJ 

I tak następował b:eg za bie sko) 9:36,1, 2) Szewczyk (Stal) 10:03,7, 3) Wójcik (Chemia) 
giem. W grupie kobiet ponad 10:09 5, 4) Kowalski (Wojsko) 10:17,2, 5) Panek 10:19,1. Kasa czynna od 11-ej do 13-ej 

od 15.tcj. Tel. 123-02. 

'l'EATR „MBLOD:ttAM'' 
ul. Traugutta. 18 (Gmach 

O. K. Z. Z.). 

O godzin'e 10.30 przy dźwiękach orkie 
stry ,na bieżnię wkroczyła zwarta kolum~a 
zawodn;cza i miarowym krokiem skierowa 
la się przed trybunę honorową, w której 
zaję!li miejsca przedstaw!c'ele Zarządu 
Miejskiego, oraz Wojewódzkiego Urzędu 

20 lat dostrzegliśmy popularną w 'drugim biegu: 1) Kundz'.k (Spójnia) 9:39,8, 2) Fry~n 
lekkoatletkę łódzką Głażewską, (Związkowiec - Zryw) 9:57 2 3) Nowak (ŁKS Włókniar:r.) 
Jadzia była oczywiśc' e pierwszą 10:18,4. Wyniki z województ'v,; a podamy w numerze jutrzej-
na mecie w czasie I :35, szym. 

Dzi' o godzinie 19 doskonała 
komedia. francuska. E. Augier i 
J . Sandeau pt.: „Zięć pana 
Foirier' ' „ 

Kultury Fi zycznej. 
NA. PODIUM ZWYCl~ZCOW Ogólnie w województw:.e łódzkim razem z Łodzią star-

• . . towafo wczmaj 1.144 zawodników i zawodniczek. Z tego 802 
Po z.akoncze·niu b·egow Z'łfY" mężcz~ i 342 kobiety. Bieg u kończyło 985 zawodników z te­

Zawodnj.ków w krótkich si()W I jąc swe konkurentki na prze- cięzcom wręczono na spec.JQ!· go mężczyzn 711 kobiet 274 Najlepsze wyniki w wojewódz-
ach powitał w'.ceprzewodniczący strzeni prawie 200 metrów. nym podium pamiątkowe dyplcr twie: ' · 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ Miejskiej Rady Narodowej tow. NA STARCIE STAJĄ my życząc im dalszych sukce· 500 m (15-17 lat dziewczęta) Koswa (Lic. H. Łowlcz) -
Ekielski, życz·ąc im da'.szych suk CHŁOPCY sów w następnym biegu, w któ 1:30 1. uLUTNtA" 

Piotrkowska 243 
„DZWONY Z CORNEVILLE". 

cesów. Po .nim zaś zahrał głos Po niewiastach stanęll na star rym zmierzą się już z. zawod!": '1000 m (18-19 lat chłopcy) Dębski (I Gimn. Radomsko) 
preze~ ~OZLA red. Szumle'!"s~i c'e biegu na 1000 m chłopcy kam: z prowincji przygotowują - 2:48.9. 

TEATR „OSA'" 
Traugalta t tel. 272-70 

wyraza·iąc w swym przemow.e od 15 do 17 !a1. Pierwszy bieg cej się bardzo starannie do poje 3000 m (powyżej 20 lat) Koćmiel (Budowl. Opoczno) 
niu radość, że po tylu latach wygrał w dobrym czasie 2:45 dynku z Lodzią. 9:17,1. 

Codziennie o 19.30, w nled~lę 
I święta o 16 l 19.30 „RYCERZ 
SZALONY" z A. Dymszą. . 

lekkoat'.etyka, zawdzięczając .;,;,,;:.:.:,...:.. ____ ;_ _____ _;,..;;. ____ _;; _____ _ 

przede wszystkim nowemu u- p I k" 
b!~<l~~aji, ~~~!ful:ces~biemiaj~~~ Kareier zwycięża mistrza o s I 
wśród naszych sportów i staje p1·ęs' ciarze Włókniarza remisui!;ll 

ROBOTNICZE TOWARZYSTWO s'ę jednym z tych sportów. kt6 '"' 
PRZYJACiół. DZIECI· TEATR re zdobywają coraz więksi:.ą o- z Gwardią (Wrocław) 8:8 

LALEK „PINOKIO" piekę naszych władz państwo- Wczoraj na stadionie hokejowym ŁKS Włókniarza. odbył 
Nawrot 27 wyc~ . sit towarzyski mecz bokserski pomitdzY drużyną. gospo~zy, 

W niedzielę 15 maja o godz . . n .N~ ~TART. a wrocła;wską. „Gwardią.". Spotkanie za.kończyło sit wynikiem 
premiera sztuki J. Grabowskie- P·r~emo:v1ema zakoo~zono re remisowym s : s. 
go „Wilk koza i koźlęta". cytac!,ą ~;ers:a pt. „Bieg Naro Najładniejszy boks pokazał wczoraj Debisz zwycitźają.c 

dowy • piora Jednego z naszych wysoko na punkty Włodka. Marcinkowski jakkolwiek zwy. 
Tl!ATR LALEK "ARLEKIN" współczesnych poetów, po czym citżYł zupełnie przekon~jąco Szymonowicza., nie znajduje 

ł.ódt, at. Piotrkowska 150 tel. 258·09 p~zy dźwięk~ch n;arsza zawod- sit w chwili obecnej w swej najle:vszej formie. Pewnego ro_ 
Codzlennle prócz poniedziałków n:cy przedefilowali przed trybu dzaju milą niespodzia.nkt sprawił nam Ka.rgier. W pojedynkU 

o godzinie 17-teJ „KOLOROWB nami udając si~ na start. z mistrzem Polski Kasperczakiem wypadł nieile, stawia~ ne 
PIOSENKI" Franta_ W niedzielę BIEGNĄ DZIEWCZ~T A. mu przeciWllikowi nie tylko zacięty opór ale cztsto jego same. 
l IVflęta dwa widowiska o 15-tej W grupie kobiet startowało go stawiając w citżkiej sytuacji. ' 

Wójcik wygrywa wyścig 
o nagrodę byłego ŁKS-u 

W dniu wczorajszym roze- rzy_ Wójcik oderwał się na ul. 
grany został wyścig kolarski Rzgowsk:ej, natomiast Leśkie­
szosowy na dystansie około w:czowi nawaliła gµma w Wol 
150 km o nagrodę jubileuszo- borzu. 
wą b. ŁKS-u na trasie Łódź- Wyniki techniczne: 
Rzgów - Srock - P!otrków 1. Wójcik (Ogniwo) w czasie 
-Wolbórz - Tomaszów i z 4 godz. 03 min. 28 sek. 
powrotem. St.art i meta były 2_ Pietraszewsk! w czasie 4 
na stadionie ŁKS Włókniarza. godz_ 03 min_ 40 sek. 
Startowało 24 czołowych kola 3. Rzeźnicki w czasie 4 godz. 
rzy polskich. 03 min. 40 sek. 

Do półmetka C?..ołówkę sta- 4 • . Sałyga w czasie 4 god1. 
nowiło 12 zawodników. Potem I 03 min. 40 sek. 
na czoło wysunęło się 6 kola-

l 17·teJ. Kasa czynna od oodi:lny wczoraj 48 .zawodniczek. Na , • · 

lO·teJ . 17'erwts"Ly ogień poszły ,z,a'Wod- Meez rozpo.. (Gwar~a.) wy~ pnez t. ~o z ' kk ' 
--o- niczki nie przekraczające 17 lat. ,/ czą.ł siQ wa.lklł w drugim starem z Lubelskim.. e QQt etyki• ło' dzk1•e1" 

W pien.l'sz:ym biegu (dystans (of' nadprogra.mową W wadze półciężkiej lTrba.no. 
każdego wynosił 500 m) 'tWY· /',~ -~· ' , w której wal. wiez (Gwardia) znoka.uto~a.ł w Na ata.dionie Widzewa. odby Włókniarz) 13,90; 400 m. W<lo 
ciężyła, wysuwając 1Si~ na t/ Y ~ •• 

1
,, czyło dwóch drugim sta.r.ciu nie robiteego ły si~ weror11.j za.wody lekko. wczyk (Unia) 56,1; 160 m płot 

ostatnich 100 tMtr~h mło- t ~:..;, mikrusu1t' postwów W1eezorlll. ~ . ailefyezn1' · s ud.ziałem czoło. ki Pawłowski (LKS Wl6kniarz) 
da diewczyna z dwoma ~ (waga papie... W wadze ciężkiej Klim~ki w,.eh zawodników l61J.:z.kich. Z 17,2; tyczkę Br:z.6ska. _(LKS 

' .. ~ 
I - I I I I 

długimi czarnym! warkocza- -\ rowa.): Luko. (Gwardia) wygrał · przP.z t. K. pawodu deszcz.u rozegrano tyl- Włókniarz) 2,92; oszczep Ry~r 
ADRIA -· „Opowieść 0 Prawdzl- mi po;ostawiając dość daleko . ta (Gwardia.) O w drugim starciu z Martyne. ko 8 konkurencji, w których czak (LKS Wl6knia.rz) 49,52; 

wym Człowieku". ~ irobą swoje wepółzawod- Ka.rgier z Ambroziewi- lis1im. osi.Hnięto na.stępują.ce wyniki: 1500 Dychto (PKS) 4:33. 
BAŁTYK - „Za Wami pójdą n'czkl. Zwyciężczy111 drugieg<> ezem (ŁKS -~6k~iarz, poka~ yr ringu sędzio~ Bieroezew 100 _m wygrał Kun (PKS). '!" • Druźyno!"'o 1. LKS (V\i'ł~k-

innl". biegu osiągnęła jeszcze lepszy ją.e wca.le JUZ me~ły boks 1 ski, na punkty! ~~ła (W.ro. c~ll.S'le 11,5; skok w _dal Kuzm1c n~arz.) 162<>1 p. 2. PX:S (Pab1a.. 
BAJKA - „Jej Pierwszy Bal". czas, dopomogły do tego długie wiele serea. do wa~ki. ~p?tk~- cław), Zawa.do1n1ki i Kubiak ki _(L~S Włókniarz) . 6,52 mee) 13823 p. 3. Uma 7555 p. 
GDYNIA _ „Program Aktualnoś· nogi i lepsiy styl, .naj:lepszy niti rozpoczęło się oficJalme (Łlid~). peh.męe1e kulą. Prywer (ŁKS 4. AZS 4988 p. 

cl Kraj. l Zagr. Nr. 21 jednak eza·s uzyskala zwycięż- wa.lką. much: Kasperczaka. 
HEL (dla młodz) „Wieczna czyni trzeciego b'egu, rozciąga (Owardia.) z Ka.rgierem (ŁK1 S 

Ewa". Włókniarz). Po żywej wa ce 

Li zwyeięźył Kargier przez t. ko 
Garbarnia - Widzew 2 : O (O : 0) 
Bramki dla krako~an zdobyli: Foryszewski i Parpan II MUZA - „Jasna Droga" q 0 w drugim sta.rciu wskutek roz-

POLONIA - „Za Wami pójdą ZZK-Polonia (W) 3:2. dęcia sobie brwi Kasperczaka. 
inni". Szombierki-Warta 1:1. W wa.dze koguciej Ka.flow. 

PRZEDWIÓSNIE „Klęska Szpiega" Wisła-Polonia (B) 4:2. ski (G.) zawdzięcza.ją.c głów-
ROBOTNIK - „Cezar i Kleopa- ŁKS-Ruch 3:2_ nie trzeciemu starciu zwyciężył 

Zawody o mistrzostwo dru- „spałM". W pomocy Konarski Pawlikowski, WiemiJt, Janas. 
giej ligi grupy pólnocnej, ro- chodził jak cień za Nowakiem. Gra równorzędna toczyła się 
zegrane pomiędzy leaderem ta Obrońcy, jak równ!eż i bram- w ospałym tempie. W!ęcej z 
beli Gari:Jarnią a Widzewem karz -- pewn:!. gry mieli łodzianie, brak im 
zgromadziły około 3 tysięcy wi Sędzia Kaczor z Zagłębia po jednak było wykończenia. tra" Cracovia-Legia 4:1. 11a punkty Olczyka .(LKS 

JlOMA - „Paganini" AKS-Lechia 4:2. Włókniarz) , 

REKORD - „Znak Zorro" dla mlo ·------------"'" W wadze piórkowej Symono. 
dzieży, „Trzeci Szturm" PTC zwycięża wicz (Gwardia. : przegrał na 

dzów na stadionie ŁKS Włó- prawny, jednak lekko fawory- Bramki dla Garbarni strzeli 
kniarza. G<>ście byli bezw7;ględ zqwał zespół Gall.'barni. Pod ko li po przerw!e: Foryszewski 1 
n:e lepsi taktycznie i technicz niec meczu nie reagował na Parpan II. 
nie. Motorem akcji był No- ostrą grę ze strony gości. 1-------------

STYLOWY - „Daleka Droga" dla L bl" . k 3 2 punkty z Marc;r:kow~kim otrzy 
młodzieży „Rudzńelec" U lnlan ę : mnjąc napornr.ien;c w 3 rundzie 

wak, skrzydłowi zwłaszcza DruŻYl!lY wystąpiły w nastę- Na ringu w Warszawie 

SWIT _ „Skarb Tarzana". W meezu o mistrzostwo II Li za trzymanie. 
W lk j R gi rozegranym w Pabian:r.ach . W wadze lekkiej Włodek 

Parpan n b. mu ustępowali. pujących składach: Gedania-Gwardia 
Pomoc i obrona - przeciętna, · Garba.mia: Jakubik, Górec-

TATRY - „Kulisy ie le e- miejscowe PTC pokonało nie· (Gwardia) przegrał wysoko na 
wii". spodziewanie „Lubliniankę" punkty z Debiszem. 

natom.iast bramkarz Jakubik ki, Jodłowski, Kaleciński, La- Spotkanie zakończyło się wy 
był najlepszym zawodnikiem siewicz, Bieniek, Parpan 11, Fo nikiem remisowym 8:8. Na 
poza Nowakiem. ryszewski, Nowak, Bożyk, Ku p:.erwszy plan wysunął się TĘCZA - „Konik Garbusek''. ...,. d ół' d · · K -3:2 (2:1). n wa ze p ~re meJ up1sz 

WISŁA - „Podróż w Nieznane" 
WŁOKNIARZ - „Konik Gar. 

Bramki dla zwyci~zców zdo (Gwardia) dał się wypunkto. 
W w.:.dzewie atak strzelał cha.rski. sensacyjny pojedynek w. wa-

już więcej niż na poprzednich Widzew: Musiał, Słaby, Ko- dze średniej, między Chychłą 
zawodach. Janas nie trzymał pauiewą1ci, Paciorek, Konarski, i Kolczyńsk:U;n. Zwyciężył zde 
się pozycji, poza tym ciągle Nowiekł, Krygler, Fornalczyk, cydowanie Chychła. 

l;vli Żuber - 2, w tym jedna. wać Nagajskiemn. 
busek''. z kaTnego oraz MilleT. W wadze liredniej Brzezich:i. 

TeodorDre~er ll4 

Tragedio Amerykańsko 
- Tak, to było przed wyjazdem naszym do Utica. 
- Chociaż trwałeś w zachwycie dla panny X? 
- Tak, kochałem pannę X. 
- Czy oskarżony przypomina sobie jeden z listów, na 

który wcale, oczyw!ście, nie odpowiedział? 
Tu Mason wziął jeden i zaczął czytać: 

„Jestem ciągle niespokojna i przygnębiona, chociaż 
staram się nie myśleć o tym, bo przecież ustaliEśmy 
już nasze projekty i wiem, że przyjedziesz po mnie, 
boś mi to obiecał". 

- Cóż więc znaczy ten zwrot w tym liśc!e „nasze pro­
jekty"? 

- Wiem tylko o tym, że miałem przyjechać po nią, za-
wieźć do jakiego miasta, żeby tam jakiś czas przebyła. 

.,._ Nie żeniąc się z m.ą jednak, oczywiście? 
- Tak, tego jej nie obiecywałem. 
- Jednak ona w tym samym liście pisze: 

„Zamiast pojechać do domu, wstąpiłam do Homer, 
do siostry, bo n!e jestem pewna, kiedy ją znów zoba­
czę, a pragnęłabym, żeby mnie ujrzała jako kobietę 
godną szacunku - albo wcale". 

- Cóż oskarżony myśl i , jakie znaczenie mają słowa: -
„ko'\>ieta, godna szacunku"? Widocznie rozumiała pod tym 
ie będzie m:.eszkała . 2dzieś w ukrYClu. da ootaiemniA życie 

dziecku, a od uwodziciela otrzymywać będzie od czasu do 
czasu trochę pieniędzy, prawda? Mogłaby potem wrócić do 
domu, jako niewmna dziew:ca lub utrzymywać, że mąż jej 
umarł, czy coś podobnego, co? Czy oskarżony nie domyśla 
się, że pragnęła widzieć siebie mężatką z dzieckiem pra­
wym, obdarzonym nazw:skiem męża? Takl to miał być 
projekt i nie mógł być inny. 

- Może być, że tak sobie projektowała - ominął py­
tanie Clyde, - ja jednak nigdy jej nie mówiłem, że się z 
nią ożen:ę. 

- Tak, tak. Odpocznijmy sobie chwileczkę. 
Po chwili zaczął znów czytać jeden z listów: 

„Czy ci nie zrobi wielk:ej różnicy, gdybyś przyje­
chał o parę dni wcześniej, niż miałeś zamiar, ukocha­
ny? Nawet gdyby to miało skrócić nasz wspólny po­
byt, bo przec:eż dłużej nad sześć czy osiem miesięcy 
nie będziesz przy mnie. Zgodzę się, żebyś potem mnie 
opuścił, jeżeli już tego tak pragniesz koniecznie. U­
miem być oszczędna : gospodarna_ O, Clydzie! gdyby 
było inne wyjście, wiedz, że dla twej miłości zgodzi­
łabym się na każde" . 

- Jak się zdaje oskarżonemu, co to ma oznaczać: „u­
miem być oszczędna i gospodarna" e „osiem miesięcy bę­
dziesz przy mnie". Czy to ma ozm1czać, że będzie mieszka­
ła samotnie, a pan Griffiths będzie ją od czasu do czasu od 
wiedzał? Czy to n:e znaczy przypadkiem, żeś się zgodził z 
nią wyjechać, ożenić się? Przecież najwyraźniej pisze o tym, 
co? 

- Nie wiem nic o tym, chyba że miała zam'.ar zmusić 
mnie ,...... odrzekł Clyde_ a całe audytorium. złożone orzeważ-

nie z chłopów, robotnjków, rybaków, sapało groźnie i szyder 
cz.o mruczało, oburzone wyrażeniem „zmus:ć mnie"_ Clyd~ 
tego prawie nie zauważył i kończył: 

- Nigdy nie zgadzałem się na to - chyba, że zmusihł-
by mnie„. 

- Istotnie takiego byłeś mn!emania? 
-Tak. 
- Możesz na to przysiąc równie chętnie, jak przysię-

galeś na tamte zeznania? 
- Owszem, mogę i przysiąc. 
Nie moźna było mieć żadnych wątpEwości co do uczu~ 

audytorium. Niektórzy wstali gestykulując z oburzeniem_ 
Mason na los szczęścia wybierał zeznania, żeby dręczy~ 

Clyda, drwić z niego :. doprowadzić do wściekłości. Spoj­
rzawszy więc znowu na swe notatki, rozłożone na stole, za­

. czął znowu: 
- Oskarżo•n:y we wczorajszym zeznaniu pod kierun­

kiem swego obrońcy - tu skłonił się szyderczo Jeuhsono­
wi - opowiadał o n:ezwykłej zmianie uczuć dla Roberty 
Alden podczas pobytu w Fonda i Utica, właśnie w chwili, 
gdy wyruszał na tę zbrodniczą wycieczkę. 

Clyde odpowiedział: - tak - zan:m Belknap zdołał 
sprzeciwić się temu pytaniu. Zmieniono wszakże „zbrodni­
czą wycieczkę" na „wycieczkę". 

- Przed wyjazdem W:ęc oskarżony nie kochał jej wcale? 
- Nie tyle przynajmn".ej. co dawniej. 
- A jak da,>mo„_ od jakiego czasu kochał ją bardzo 

kiedy ta miłość sie skończyła? 
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